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WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 
3 ? £ e x y k .

Z  R o l a n o s  w m i e s i ą c u  c z e r w c u .  
Zdaje sie być coraz większe podobieństwo^ ze 
rzeczpospolita mexykańska swego kresu do
biega i że S a n t a n a  dyktatorem w niej bę
dzie. Teraz już chwycił on wodze dzielną 
ręką i z wielkim rygorem czuwa nad utrzy
maniem publicznego bezpieczeństwa. Odkąd 
schwytanych zbójców niezwłocznie rozstrzela
no , i uc.cte ich głowy dla przestrogi powbi
jano na pale , odtąd jeździć można po wszy
stkich gościńcach bez wszelkiego niebezpie
czeństwa. Wszelako ulice miejskie pod wie
czór sa jeszcze bardzo niebezpieczne, a to nie 
tylko po małych ale i po większych miastach 
a nawet w samej stolicy mesykańskiej.
. llejencyjne ramię S a n l a d y obarczyło juz 
także nasze dochody. Przedtem nie było wca
le żadnego podatku. Każdy mógł prowadzić 
interesa i zajmować się sprawami, jakie niu

się podobały, niepłacąc uic do skarbu. Od 
niejakiego czasu całkiem inny obrót wzięły te 
rzeczy. Na wszystko uałożono podatek. Od 
kopalni , rzemiosła , koni , powozów , słowem 
od wszystkiego trzeba płacić podatek, co wię
ksza, S a n i a n a rozpisał nawet pogłówne

Upały W JVIexyku są n ie z n o ś n e  i tym się od
znaczają, ze nawet noce są gorące, co przed
tem nigdy nie bywało. Noc była jedyną porą, 
w której można było odpocząć i do pracy s>ę 
pokrzepić. ‘  , .

P auiitw o L a -P la ta . *
Z  M o n t e v i cl o o d n i a  17go 1 i p c a. R i. 

v o r a ,  prezydent Uruguaju powrócił do Mou- 
teyidco, a w mieście ustaliło się znowu zau
fanie. Ililka okrętów dlotyli Monlevideo pod 
dowództwem G a r i b a l d i  uderzyło ua prze
smyk Martin Garcie, ale powitane rzęsistemi 
wystrzałami z tamtejszych baleryj , odpłynęły 
do Barany. Admirał B r o w n  majacy je  ści
gać eskadra Bwenos-Ayres, doznał przeszkody, 
gdyz admiralski okręt jego przed przesmykiem  
Martin Garcia na mieliznę uderzył.

Potwierdziła się wieść, że Chili wypowie
działo wojnę Buenos-Ayres. W  skutek tego 
R i o j a tndzież inni mieszkańcy rzeczypospo- 
titej argentyńskiej , którzy z R o s a s a nie są 
kodenci, podnieśli broń przeciw niemu, a pro- 
wincyja C o r r i e n t e s  wezwała wszystkich 
mieszkańców miedzy czternastym a pięćdzie
siątym rokiem wieku do oręża.

Przeznaczony do Paraguaju angielski ajent 
pan G o r d o n  odjechał z powrotem do Mori 
tevideo, ponieważ R o s a s zabronił mu przez. 
Buenos-Ayres przejechać.

f f i s z i m n A j a .

Gaccta de Madrid z dnia 18. września za-* 
wióra okólnik ministcryjalny, który powstaje 
na wygórowane nada :cia druku i politycznym 
naczelnikom zaleca, aby dla zabićżcnia tym 
nadużyciom stosownych środków użyć nie za- 
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łiicdbano. Zakazano także urzędnikom wda
wać się w polemikę dzieńnitcarsuą.

Z  u r b a u o zdaje się istotnie być pociągnio- 
nym do odpowiedzi za swoje postępowanie 
z fraucuzkim kupcem i właścicielem fabryki 
I i e f e b v r c  w Geronie. Kupiec ten prowadzi 
t atn od lat dwudziestu pięciu handel i jest ja
ko człowiek poczciwy powszechnie poważany. 
łV jednym z dawnych klasztorów tegoż mia-. 
sta miał on rękodzielnię towarów bawełnia
nych. Lecz Z  u r b a n  o,  który klasztor chciał 
zamienić w koszary, rozkazał m u , aby nie
zwłocznie pomieuiony lokal wyprzątnał. Otrzy
mawszy ten rozkaz, fabrykant poszedł sam do 
Z u r b a n a  z prośbą o kilka dni czasu, aby 
fcagłem uprzątnienicm szkody nie poniósł. 
Z  człowiekiem tym, mającym lat 73, obszedł 
się Z t l r b n n o  bardzo pogrubijausltu, zelżył 
go najprzód słowy, a nareszcie kopnął go no
gą. Świadkami lego wypadku miało być kil
ku oficerów z jego sztabu. Pan L e f e b v r e  
iłicomicszkał prosić o pomoc francuzkiego je - 
ńeralnego konzuła L e s s e p s  w Barcelonie, 
a ten podał niezwłocznie do centralnego rzą
du w Madrycie i do jćneraluego kapitana w 
Katalonii dobitną reklamacyję, by uzyskać za- 
dosyćuczynienie za zniewagę, jaką obywatelo
wi francuzltiemu od znakomitej wojskowej wła
dzy wyrządzono.

Z  M a d r y t u  d n i a  19.  w r z e s ' n i a .  Już 
teraz rzeczą jest pewną, iż wydzielone na Ma
dryt papićry skarbowe sprzedano. 12 milijo- 
llów zaciągnięto, z których trzy pozostaną do 
rozrządzenia ministra linansów.

Pisza z Mahonu, że wychódzlwo do Algieru 
w bardzo zatrważający sposób coraz więcej 
wzrasta.

Pojawił się tutaj nowy dzieńnik polityczny 
i religijny, E l Trono który w programacie za
powiada, iż życzy sobie widzieć monarchiję tak 
sil ną jak za Filipa II. a tyle oświaty w kraju 
jak za Karola III.

Dla braku innych uowości rozprawiają w M a
drycie powszechnie o pojedynku , który miat 
się odbyć w Iladyxie. Były polityczny naczel
nik , p- H i  e s  c li , i redifkior dziennika Globe 
p. L - l o r e n t e ,  wyzwali się na pistolety. Oba- 
dwaj zeszli się w lasku Chiclaua. K i e s c h  
został s'iniertelnie ugodzony a L l o r e n t e  
wraz z sekundantem wsiadłszy na francuzki 
statek, umknęli do Gibraltaru. Gdy wiado
mość o skutkach pojedynku nadeszła do lla- 
dyxu, przyjaciele pana K i e s c h  wpadli do 
drukarni dsieńnika Globe, zrabowali wszystko 
f dom podpalili.

gy* f . r
Podług wiadomości z Iladyxu pod anicm 16. 

września, panowały tam jeszcze ciągle rozru
chy. Tłum y ludu przeciągały poprzed drukar
nię dziennika Globe i poprzed ratusz z okrzy
k ie m : »Śmierć liberalistom U Jeden z przy
wódców zaproponował udać się przed dom je 
dnego z patryjotów i okrzykiem : niach żyje I 
2wabić go do okna, a polein doń i do rodziny 
jego dać ognia. Inni znowu, a mianowicie 
wojskowi zażądali dział , by kulami armatne- 
mi kilka domów zdemolować ! —  Pogłoska nie
sie , iż rząd na żądanie dzienników zamyślił 
jenerała Z  u r h a n o dymisyjonować ; podług 
innych wiadomości miał on sam podać o dy- 
misyję , ale jej nie otrzymał.

Dalsze wiadomości w dzicńnikach madryc
kich o zaburzeniu w Kadyxie donoszą, że prze
łożone władze ogłosiwszy prawo dorj ue, we
zwały gwardyję narodową, aby im do wykona- 
ani tegoż prawa pomocną była. Atoli gwar- 
dyja narodowa zamiast usłuchać wezwania, żą
dała głośno, ażeby prawo doraźne odwołano, 
a przełożone władze widząc groźnego ducha mi- 
licyi miejskiej, skłoniły się nakoniec do po
miecionego żądania. Przy odejściu tych wia
domości, spokojność była już przywrócona.

Dzieńuik Herald wychodzący w Madrycie, 
donosi z G ib ra lta ru  pod dniein 8. września co 
n a s t ę p u je  ; » Amerykański komódor M o r g a n ,  
który ztąd d. 31. z. m. z dwoma wojennemi 
okrętami odpłynął do Tangeru, wrócił tu nio- 
spodzianic na fregacie Congres odesławszy 
wprzód szalupę Faicfield do Iładyxu. Zdaje 
s ic , ze bandera Stanów Zjednoczonych nie 
miała tyle wagi, co bandera trójkolorowa, gdyż 
Sułtan nie dał żądanego zadosyćuczynienia. 
Poczem komodor posłał list do Cesarza sza
lupą amerykańską, która na odpowiedź zacze
ka. Eskadra francuzlia stoi jeszcze ciągle na
przeciwko Maroko,

W ielka Brytania I Irlandyja*
Z  L o n d y n u  d n i a  24.  w r z e ś n i a .  Kró

lowa i książę Albert przy końcu października 
udadzą się do Brighton , aby lam, na południo- 
w’ćnt wybrzeżu Anglii zabawić przez kilka ty-
godui .

Podług rozkazu, na który parlament jeszcze 
30go lipca zezwolił, we wszystkich pułkach 
honnicy i piechoty wojska angielskiego zapro
wadzone będą kasy oszczędności, do których 
podoficerowie i prości żołnierze grosz oszczę
dzony składać mogą na więcej jak trzy i pół 
od setliu.

Standard czyni uwagę, iż w państwie Pa- 
raguai w południowej Ameryce angielskie to
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wary wielkiby odbyt mieć mogły. Mówi ten 
dzieńnik, iż system rządowy, który istniał za 
dziwacznego lecz energicznego Dr. Francia , 
po jego śmierci mało się zmienił, i że dotych
czas żadna zmiana w taltowem chiushiem zam
knięciu granic nie nastąpiła. Pelrzcbaby na
szym konzulom próbować, czyliby teraz tego 
zamknięcia powoli znieść nie można. Mówią, 
iż tameczni mieszkańcy mimo żelaznego pano
wania Dr. Francia pamięć jego szanują, i kto 
wie, czyby nie podnieśli rokoszu, gdyby zmia
ny szybko zaprowadzić chciano. Gdyby pań
stwo Paraguaju zechciało kiedy wchodzić w 
Stosunki z zagranica, stałoby się bardzo zawisłe 
od państwa Bucnos-Ayres, gdyz prezydent Ko- 
zas wnetby się domagał przywilejów na rzece 
Uruguay w sposób, któryby nie dozwolił państwu 
Paragwai samodzielnie postępywac.

Lord A s h b u r t o n ,  opuściwszy 5. września 
Nowy Jork , wczoraj na pokładzie fregaty W ar- 
spite przybył do Spithead, i był już dzisiaj 
W ministeryjum; kolonij zatrudniony. —  I lorfł- 
lejlnant Iilandyi, hrabia G r e y , powracając 
z kąpiel w Niemczech , przybył tu dzisiaj.

Cena pszenicy spada nieustannie; sześcio
tygodniowa cena w przecięciu spadła dziś na 
54 szył. 7 pensów, a przeto t.o wchodowe od 
hwartera podskoczyło dziś na 18 szylingów. 
Można także z pewnością się spodziewać, że 
ża tydzień a najdalej za dwa tygodnie clo je 
szcze wyżej pójdzie w górę. Zdaje się zre
sztą, że poniesiona w tym roku przez wpro
wadzenie zagranicznego zboża strata, którą po
dają na 2 milijony funtów szlerlingów, nie od
straszyła jeszcze awanturników, którzy nie tyl
ko że pszenicę z stałego lądu wciąż sprowa
dzają, ale nawet nowych ajentów do zakupie
nia pszenicy za granicę posyłają. TV wielkićm 
przeciwieństwie z tern przedsiębierstwem jest 
t o , że tutejsi właściciele zagranicznej psze
nicy dopytują się ciągle o dobre targi dla wy
prowadzenia tamże swoich zasobów , których 
tu bez znacznej straty na żaden sposób zbyć 
nie mogą.

W  liście z pokładu angielskiego wojenuego 
statku Pelikan, który krąży na chińskich wo
dach, zawarte są ważne szczegóły. Jedna z harlt 
angielskich w siedmnastu ludzi poguała w roz
sypkę 14 chińskich dżonkńw, mających 700 
Żołnierzy na swym pokładzie. Za głowę An
glika płacą jeszcze zawsze w Pekinie 500 , za 
olicefa artyleryi 1000 , a za komendanta okrętu 
3000 dolarów. Skoro angielskie wojsko na ląd 
Wysiędzie, ucieka cała ludność czem prędzej 
*  miasta, i tylko w oddaleniu widać, iż cie
kawie ze wzgórz się przypatruje. Niektórzy

z śmielszych zbliżają się niekiedy do żołnie
rzy, a przypatrzywszy się im , macają rękami 
najszczególniej mundur sukienny, ltlóry w nich 
wielkie podziwienie obudzą. Chińczykowie nie
zmiernie lękają się odgłosu trąby, a gdy oficer 
zakomenderuje na ramię jjroń , wtedy jak o- 
pęlani pierzchają.

3 r a i  c j j a .

Z  P a r y ż a  dni a  25.  wr z e ś n i a .  Postano
wiono , jak głoszą, że księżna Orleańska nie 
powróci z królewską familiją do Paryża, ale 
aż do zimy w zamku Eu pozostanie.

 dni a 2G. wr z e ś ni a .  Journal des T)e-
bats o nowej amerykańskiej taryfie następu
jące czyni uwagi: sNowa taryfa , po długiem  
wahaniu się Kongresu nareszcie przyjęta , wiel
ką szkodę przyniesie handlowym stosunkom  
Europy z Zjednoczonemi Stanami. Bez wąl- 
pienia zmniejszy zam ian  towarów; taryfa la 
uie tylko że jest zupełnie fiskalną, czem je 
dynie powinien być traktat federacyjny, lecz 
nawet ochrania bardzo krajową produkcyję że
laza , przędzy wełnianej i wszelkich materyj. 
Trzydziesty odsetek cla jest nałożony na to
wary wełniane. Cła na towary bawełniane ró
wnież są bardzo wysokie , i z tej przyczyny ta
ryfa ta angielskim fabrykom wielkim ubytkiem  
zagraża. Francuzki handel daleko większej 
doznał ochrony niż angielski. Zamiast nie
nawiści Stanów Zjedu. ku Francyi, o czem  
tyle się nagadano, zachowała się tam jeszcze 
dawna przyjaźń, która się datuje z czasów wojny 
o niepodległość. Zresztą francuzka krajowa 
produkcyja nie rywalizuje z amerykańska. M y  
wysyłamy do Stanów Zjcdn. najwięcej towa
rów jedwabnych i win; Ameryka zaś nie pro
dukuje ani bławatnych towarów, ani w in , —  
dąży tylko do tego, aby coraz więcej pomna
żać produkcyję wełnianych i bawełnianych to
warów równie jak i żelaza.

Dziennikowi Courrier franęais piszą z Lon
dynu , iż gabinet angielski zamierza przyznać 
Zjedu. Stanom nowe dogodności. Rozkaz taj
nej rady otworzy amerykańskiemu zbożu porty 
angielskie.

Conslitutionnel zawiera z Mostaganemu dnia 
10. b. m. datowane następujące pism o: »A b d - 
e l - K a d e r  opuścił Tekedcm pt i z tysiącem 
żołnierza stanał obozem w dolinach Cheliffu, 
Kilka zgrai krajowców przyłączyło się do nie
go , więcej z bojaźni jak z poświecenia się dla 
jego sprawy. Abd - el - Badera wspiera kilku 
szefów znakomitej sławy. Jenerał C h a n g a r -  
u i e r  swe działania wojGnne ogranicza na kraju 
T en ez, a jenerał D e  b a r  posiłkuje go. Znana
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ód dawna nienawiść hu nam mieszkańców kraju 
Tencz i w ogólności wszystkich Iiabilów, któ
rzy zamieszkują cały przylądek górzysty. Ci 
Arabowie tak samo postępują z nami jak nie
gdyś z Turkiem w czasie rejencyi , jak nawet 
z samym Emirem wtenczas, gdy przyjął Fran
cuzką załogę. Górami i nicprzyslępnemi wą
wozami otoczeni, nie chcą uznać żadnej innej 
potęgi i zawsze stanowili naród oddzielny. Na 
całem wybrzeżu słyną z niegościnności i prze
wrót noścb Dawne arabskie przysłowie o nich 
m ów i: »Zyj z dzikicmi zwierzętami, lecz uni
kaj zawsze mieszkańców Tenez.« A więc te 
pokolenia wiele nam trudu zadadzą, a Emir 
będzie korzystał z tego i będzie ciągle zacze
piał nasze wojska garstką lichego żołnierza. 
Jenerałowi C h a n g a r n i e r  i jego oddziałowi na 
tern zależy, aby tych wiecznych wrogów cywi- 
lizacyi wypędzić z ich kryjówek, inaczej będą 
zawsze tworzyć ognisko buntu i nieporządku. 
Jeuerał-lejtnant B u g e a u d  zMostagenemu zko- 
lumną jenerała A r b o u v i l l e  posuwać się bę
dzie lewym brzegiem Cheliffu , jenerał C h a n 
g a r n i e r  brzegiem prawym , ajeuerał D e b a r  
wzdłuż wybrzeża posunie się wprost ku T e- 
nez. Co się tyczy Beni-Menassów, którzy o- 
świadczywszy życzenie , iż poddać się chcą, 
nagle zaczepnie wystąpili i zawieszenie broni 
zerwali, ci od jenerała L a m o r i c i e r e  upoko
rzeni będą. Wprawdzie proponowali na nowo 
pokój, lecz jenerał L a m o r i c i e r e  odwołał się 
na rozkazy jenerałnego gubernatora.

Jenerał C u b i e r e s ,  minister wojny w ga
binecie z 21. marca, żył w ciągłej sprzeczce 
z marszałkiem Y a l e e ,  ponieważ ten,  jak oje - 
neraluy gubernator Algieru , nie wypełniał In- 
strukcyj ministra. Podobny stosunek zachodzi 
teraz między marszałkiem S o u l t  a jenerałem  
B u g e a u d .  Minister wojny zapewne rozgnie
wany jest na jenerałnego gubernatora za pu- 
blikacyję broszury o Algierze, i wszyscy mó
wią, że posadę jenerała B u g e a u d  niezadłu
go zajmie jenerał B u m i  gny-

T o sh a u a .
Wiadomości z Liworno pod dniem 16. wrze

śnia >v dziennikach włoskich zawarte donoszą, 
że z powodu wielkiej i nieustannej ulewy 
w okolicach tamtejszych, obawiano sie po
wszechnie wielkiego wezbrania wód, i że w dhiu 
pomienionym gońce z górnych Włoch i z Nie
miec nie przybyli.

W  rzymskiej prowincyi Bononii wezbrały po 
trzydniowym deszczu wszystkie rzeki . przez 
co przeszło 20 włości woda zalała. Gt .icem  
% Romagna nadeszła wiadomość, że woda na

rzece Lamona koło Facnza most zerwała,, i że 
w tem ostatniem mieście wieża się zawaliła.

P r u s y *

Z B o b l e n c y i  d n i a  28.  wr z e ś n i a .  Za
mierzają tu bardzo dobroczynny instytut za
prowadzić : Szkołę dla ciemnych, w lttórejby 
i nauczycielów dla pozbawionych wzroku kształ
cono. K om itet, który się w len cel ustano
w ił, wydał odezwę do mieszkańców prowin- 
cyj nadreńsltich.

R o s s y j a .

Z P e t e r s b u r g a  d n i a 24. w rz e  śnia.  Jego 
Ces. Mość upoważnił dom handlowy Słieglitz 
i spółkę do zaciągnicnia za granicą pożyczki 
na wystawienie kolei żelaznej z Petersburga 
do Moskwy. Dług ten krajowy ma oddzielony 
być zupełnie od długu narodowego Rossyi, tak 
co do procentu jak i do częściowego zapłace
nia. Pożyczka będzie wynosiła do 15,000,000  
rubli sr ., tymczasowie tylko 8,000,000 z czwar
tym odsetkiem wypożyczą na budowanie kolei 
żelaznej w roku 1843. O reszcie sumy rząd 
ma rozstrzygnąć, czy przy późniejszych po
życzkach nie będzie można mniejszy dawać 
odsetek.

Z  K a z a n u d n i a  9 . w r z e ś n i a .  Od czter
nastu dni mieszkańcy naszego miasta są w cią
głej trwodze. Każde uderzenie zegaru, każdy 
h ałas, postrachem napełnia wszystkich. Już 
siódmy raz ogień na nowo się pojawiał, a to 
26go, 27go sierpnia , i 3go, 5go, 6go, 7go i 8go 
września. Pożar wybucha zawsze w eoraz in
nej części; ztad myśleć niemożna, aby to było 
dziełem przypadku. Przynajmniej pożar z dnia 
6go, 7go i 8go nie może być skutkiem pożaru 
z dnia 5go września. Wszyscy sa tej myśli, iż 
to jest sprawą podpalaczy. —  Szkodę za same 
domy liczą na 15,000,000 rubli Banko. —  To
wary zapewne drugie tyle wynoszą.

 d n i a  10. w r z e ś n i a .  Nieszczęście na-
j: ;e daleko większe, niż 'miasta Hamburga, 
chociaż szkoda mniejsza. Razan nie tak prędko 
się podniesie. Nam nikt pomódz nie może , 
tylko jeden rząd. Nam nikt nie przyszłe ży
wności i odzieży, gdyż w 50 m il'w ok oło  nie 
znajdziesz tylko nędzne gniazda—  a zima ostra 
już się zaczyna, nie taka jak w Hamburgu. 
Nawet uczniowie z uniwersytetu popalili swoje 
kołdry, —  przy gaszeniu ognia.

W i e c z o r e m .  Na nowo wybuchnął ogień, 
w samo południc kilkanaście domów się zapa
liło. Od trzech tygodni jużto dziesiąty pożar, 
od poniedziałku szósty. Dałby Bóg —  gdyby 
lu-d spokojnie się zachował. Lecz jeźli tysią
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com lu d /.i, luórzy sa bez przytuli;u , przyj
dzie na myśl , rzucić się na tych , których 
domy i mienie sic nie spaliło, wtenczas nie 
będzie można być pewnym życia , tak jak te
raz co chwila jestes'my w niebezpieczeństwie 
zginąć w płomieniach. Jeszcze dotychczas nie 
wiadomo, zkad to nieszczes'cie na nas s pada ;m Ł c l i i
3a więcej nic wątpię , iż to jest dziełem pod
palaczy —  lecz z jakich to powodów czynią , 
jest rzeczą niepojętą.

G r c c y j a .
Podług wiarygodnych listów z A len , Król 

Otto tylko przytomnością umysłu uratował się 
o 1 niebezpieczeństwa śmierci. Spadł z konia, 
a paraliżując siłę gwałtownego spadnięcia opar
ciem się na ręku, dostał tylko malej kontuzyi.

Ateńskie pisma opozycyjne ciągle prześla
dują uiemieckich oficerów służących w gre- 
ckiem wojsku. Dotąd oficerowie m ilczeli, lecz 
artykuł dzieńnika Wiek czasu przełamał ich 
cierpliwość. W  skutek rozmowy z redaktorem 
otrzymali manuskrypt owego artykułu. Był bez 
podpisu, lecz z porównania pisma okazało się, 
iz autorem jego był grecki podporucznik przy 
korpusie inżynierów. Obwiniony o zdradę 
swych kolegów, uniknął wszelkiego zajścia. 
Tymczasem cala sprawa się rozgłosiła i usta
nowiono llomisyję. Byłto nowy żywioł dla tu
tejszych pism opozycyjnych; zaciekle rzucili 
się na obcych , rozgłaszając najniedorzeczniejsze 
kłamstwa. Redaktorowi dzieńnika Wiek czasu 
grożą śmiercią , jeżeli koncept owego artykułu 
wyda, a ten już od dawna jest w ręku nie
mieckich oficerów. Głoszą , iż podporucznika 
napadło z pistoletami w ręku 3 niemieckich 
oficerów, gdy przeciwnie bardzo go grzecz
nie zapytali, czyli on jest autorem tego arty
kułu , a w razie gdyby talt było , prosili , aby 
tc sprawę w drodze honorowej załatwić. Wszy
scy są w oczekiwaniu, jaki będzie rezultat 
tej k om’syb

Wowipy lwowskie*
' Tntejsza opera wróciła do swoich dawniej
szych świetnych czasów : Sławny śpiewak W i l d  
występuje w rolach gościnnych , —  nowo za- 
angażowana śpiewaczka panna C o r r a d o r i  po- 
wszechnio się podoba, —  a temi dniami przy
był z Wiednia pan S t e i d e r , który w teatrze 
wMoguncyi był pierwszym tenorzystą i należał 
do opery niemieckiej w Londynie.

Pięciu osobom z chóru niemieckiej opery, 
o których donieśliśmy, że potajemnie ujechały, 
udało sie wprawdzie odbyć przejazdkę aż po

za Czerniowce; atoli władza policyjna przy
trzymała je , i już są znowu na swojem miejscu.

Dnia 6go b. m. stracono tu przez szubienicę 
2lletniego żołnierza z pułku barona Mariassy. 
Żołnierz ten zastrzelił swego podoficera w chwili, 
gdy tenże chciał go aresztować za t o , iż na 
mustrę nie wyszedł.

Nowa cukiernia pana P a s y n k o w s k i e g o ,  
ua Ilalickiem pod nrem. 241 , naprzeciw ka
tedry , dziś otworzoną została. Bardzo gusto
wna , a przecie skromna wystawa wabi jej 
wiele gości.

Okulista krajowy, doktor medycyny i profe
sor Autoni S ł a w i l i  o w s k i ,  jak zwykle tak 
i w tym roku wyjeżdżał z polecenia rządowego, 
dla dania pomocy cierpiącym na oczy. Od Igo 
maja do 15go czerwca bawił on w W a d o w i 
c a c h ,  a od 15go sierpnia do 30go września 
W  S t a n i s ł a w o  wi e :  W pierwszem z tych miast 
zebrali się cierpiący na oczy z wadowickiego, 
bocheńskiego i sandecliiego , w drugiem zaś ze 
stanisławowskiego , kołomyjskiego , czortltow- 
skiego i brzezańskiego. W  Wadowicach udało 
się o pomoc 740 , w Stanisławowie 551 , czyli 
ogółem 1291 osób, a między temi 1121 chrze
ścijan i 170 żydów. Z  tej liczby zostało wyle
czonych 619 osób, —  polepszenia doznało 120, 
uiewyleczonych 28, —- nie do wyleczenia ciem
nych ua obiedwie oczy 2 5 8 ,—  a na jedno oko 
85 , —  knracyję zaniechało 112, —  niedojrzałą 
kataraktę miało 69 osób. Operacyj odbył tenże 
doktor 1 3 2 , a mianowicie: katarakty 98 oso
bom , źrzenicę sztuczną ukształcił 16 osobom, 
uwolnił od zyzu 5 osób , —  innych operacyj 
oka 13. Z  osób , k t ó r e  się operacyi poddały, 
wyleczyło się zupełnie 112, polepszenia doznało 
7 , nie wyleczyło się 13. —  Najstarsza z osób 
operowanych miała 90 lat, najmłodsza'2 lata.—  
Z  funduszu stanowego miało w założonych przez 
ten czas szpitalach utrzymanie 106 osób, a le
karstwa dostawało bezpłatnie 395 osób wszel
kiego wyznania.

Powyższy rezultat, jak z jednej strony jest 
błogiin owocem instytucyi Wysokich Stanów 
galicyjskich , jaką żaden kraj poszczycić się nie 
m oże, tak z drugiej, staje się chlulmem świa
dectwem zdatności i gorliwości męża , zaufa
niem Wysokiego Rządu do tak pięknej dla 
ludzkości usługi powołanego.

WIADOMOŚCI HANDLOWE I PRZEMYSŁOWE.
fZ  korespondencji prywatnej.)

Ze Lwowa, dnia 7. października. Po dwulet
niej staguacyi handel wódką lub raczćj o k o 
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w i t a  z najniższego stopnia raptownie sio pod
niósł. Juz poprzednio donieśliśmy, i i przy 
końcu sierpnia r. b. otworzył się niejaki odbyt 
na ten produkt do W iednia, cena tam nagle 
z 19 kr. podskoczyła na 24 do 25 kr. m. k. od 
jednego stopnia alkoholu na wiadrze; później 
t. j .  w pierwszej połowie września, współubie- 
ganie się sprzedających galicyjskich zniżyło 
tam cene na 23 kr. ; lecz to spadnięcie nie 
długo trwało , gdyż przy końcu zeszłego mie
siąca płacono chętnie po 26 kr. za jeden sto
pień. Ruch ten wywarł pomyślny wpływ na 
ceny tutejsze, zawarto bowiem w tych czasach 
ugodę na okowitę z nowego wyrobu po 23 kr., 
gotowej zaś po 24 kr. m . k. garniec. Speku- 
lańci tarnowscy temi dniami zakupili w naszej 
okolicy znaczne partyje okowity, płacąc za gar
niec łącznie z naczyniem z Żelaznem okuciem 
p o  27 do 28 kr. m . k. Handel z b o z e m  
dotąd ogranieza się na potrzeb miejscową; 
ceny nie ustalone, a gdyby miał nastąpić jaki 
ruch tym artykułem , to ten będzie raczej ku 
zachodowi aniżeli ku północy.

( Tiieurzedowe.J
Targ na woły we Lwowie dnia 3 października. 

Z  przypędzonych na ten targ wołów, naj
ważniejszy oszacowany został na 15 kamieni 
mięsa a 1 %  kamienia łoju , i zapłacono za niego 
107 zr. 30 kr. w. W .; zaś najmniej ważący wół 
oszacowany został na 12 kamieni mięsa a l / a 
kamienia ło ju , i zapłacono za niego 7 6 jz r . 
15 kr. w. w.

(Z  koresp. prywat.)
Z  DobromUa, dnia 30. września. Jarmark 

w Dobromilu przypadający w dzień S. Michała, 
przyspieszono o kilka dni wprzódy z przyczyny 
nadchodzących dnia 26go i 27go świąt żydów* 
akich. — ■* Wołów było przeszło dwa tysiące , 
policzywszy w to już i parnilti z okolic tutej
szych ; w ogóle bydło było doborne, podpa
sione , mające już połowo ciała ; o 12 zr. m. k. 
taniej można było kupie parę jak w roku upły- 
nionym ; właściciele gorzelń i zajmujący się 
tuczeniem wołów byli bardzo oględni w kup
nie , mając naukę z tylu poniesionych strat 
temi laty, i zważając także na szczupłe tego- . 
roczne zbiory, albowiem będzie bardzo kosz-

towue dobre utuczenie wołów. Rzec śmiało 
można , ie  o trzecią cześć mniej kóp ma tu
tejsza okolica, jak w roku zeszłym, a i ten nie 
należał do urodzajnych; w wielu miejscach ile 
korcy posiewu, ledwie tyle kóp zebrano. Iłopa 
pszenicy daje 28 garncy, —  kopa żyta ozimego 
korzec jeden, —  kopa jęczmienia 1 korzec i 16 
garncy,—  kopa owsa 1 korzec i 16 garncy.—  
Ten rok będzie pamiętny dla biednego kmiotka; 
owies stanowiący wszystko, nie dopisał, nie 
podszyty paszą; kto zimował ośm sztuk bydła, 
tego roku będzie mieć trudność w przezimo
waniu połow ćj; choćby i okwitsze wymioty, 
nie są one w stanie wynagrodzić niekopności ; 
główną przyczyną u nich nieurodzaju jest zbyt
nie wyściernianie pól i niewiara w konicze, 
lttóreby naszą glinkę stężały. —  Tu i ówdzie 
zaczęto kopać ziemniaki, jakto zwykle bywa 
zaczyna się od najpierw wysadzonych', te jak 
się dotąd okazuje, nienajlepiej zrodziły, —  
zjednego ledwie pifć liczyć można- —  W iele  
gorzelń będzie juz w połowie października 
w ruchu, wszelkie przyrządy ku temu poczy
niono. —  Wódkę plącą teraz po 28 lir. m . k. 
garniec okowitej 30-stopniowej. Cała nasza 
okolica poniosła znaczne straty przez niewy- 
czekanic przynajmniej do końca s i e r p n ia ,  od
kąd ta zaczęła rość w cen ę, przy otworzonym 
handlu do Austryi. —  Okolica nasza niezamo
żna w drzewa owocowe, trudne ich hodowanie 
w tutejszych zimnych glinkach , mających głę
biej pokład kamienny, wilgotny, zimny; są 
wszakże m iejsca, gdzie pokonaao te zawady, 
osuszeniem rowami, nawiezieniem lepszej uro
dzajnej ziemi , zasłonicnicm od północnych 
wiatrów; tuto tego roku mają mnóstwo wszel
kiego rodzaju owoców , od ich ciężaru łamia 
się gałęzie. —  Posiewy ozime nie wygladaja 
dobrze, pszenicy siew wprawdzie nieukoń- 
czony, zyto nie zeszło wszystko z przyczyny 
posuchy, na początku września. —  Cena zboża 
w Dobromilu jest taka : korzec pszenicy 8 zr., 
żyta 6 zr., jęczmienia 5 zr. 5 k r ., owsa 2 zr, 
24 kr. w. w.

T M T H  P O L S K I .

W  poniedziałek: Synowie rzemieślnika,  dramat w Saktacb.

Księgarnia Franciszka Pillera i spółki wydaje każdemu b e z  
p ł a t n i e  katalogi wszelkich dzieł polskich, klóre w je j skła 

dzie sa do nabycia.
(Do tego Nru. Gazety dołączony jest Ner. 41. Rozmaitości.)

R*cUktor J. K, Kami ński .  —  Nakładem Spadkobierców F r a ń c i n k a  Krattern.
(Drukiem Pi ot r a  P illera  we Lwowie.)



Dodatek nadzwyczajny do Gazety Lwowskiej Nro. 119.

2 Doniesienie dla m iłośników  koni.

^^grom adzenie obywateli tok wschodnich jah zacho- 
dnieli obw odów  G alicy i, ustanowiło fundusz bursowy 
w  celu zaprowadzenia
w yścigów  konnych dnia Ig o  li]»ca  

k a żd eg o  rok u  w e L w ow ie.
W ydział wybrany podoje do wiadomości publicznej 

główne zarysy tych wyścigów, o których potwierdze
nie Wysokie c. k. Rządy krajowe upraszać będzie.

Postanowiono trzy wyścigi dla koni w Galicyi uro
dzonych, hlórc świadectwem rodu opatrzone być muszą. 
Świadectwo, przez osobę u której koń urodzony, w y
dane, i przez dwóch obywateli posiadaczy dóbr tabu
larnych, którzy ród jego znają, stwierdzone być powin
n o , to jest podpisem i pieczęcią. T o  świadectwo przy 
zapisywaniu koni do wyścigów, wydziałowi przedsta
wione być musi.

W olno każdemu konie do wyścigów podawać, i za
prasza się obywateli, ażeby przyprowadzeniem jak naj
więcej koni przyczyniali się do uświetnienia instytucyi 
dla chowu krajowych koni tak użyteczndj, i na której u- 
slalenie fundatorowie' kosztów ani pracy nic szczędzili.

Od każdego konia do wyścigów przypuszczonego, za
płaci właściciel mierną stawkę (Einlagc) 20 zr. m. k., 
• 2 zr. m. k. na dochód kasy kursowej.

Przypuszczone konie ubiegać się będą o  następnie 
Wymienione nagrody w roku 1843:

P łe m s a y  M e g :
Klacze, wałachy i ogiery w Galicyi urodzone w r. 1839. 
Meta: 600 sążni.
W aga: jeźdźca z siodłem i ubraniem konia 110 funtów 

wiedeńskich.
Ogiery o  3  funty więcej nosić będą.
Nagroda pierwszego bonia: 500 zr. m. I . i puli ar 

srebrny,
„  drugiego łtonia: połowa całej stawki 

od wszystkich koni do tego biegu przypu
szczonych.

D ru g i M e g : *
Klacze, wałachy i ogiery w Galicyi urodzone w  r. 1838. 
M eta: 1200 sążni.
Waga: 115 funtów wied., dla ogierów 118 funtów wićd. 
Nagroda pierwszego łtonia: 400 zr . m . lt . ,

„  drugiego bonia: połowa całej stawlti 
od wszystkich koni do tego biegu przypu
szczonych.

T r*(‘c ł b ieg :
Klacze, wałachy i ogiery w  Galicyi urodzone jakiego- 

bądź wieku.
Meta: 1500 sążni.
W'aga: dla 4lctnich 100 funtów wićd.

„  51ctnich 110 ,, „
„  starszych 115 „  „

Nagroda pierwszego łtonia: 400 zr. m. b.,
>> drugiego łtonia: połowa całej stawlti 

od wszystkich koni do tego biegu przypu
szczonych.

Ogiery zawsze o 3 funty więcćj nosić powinny. Na
reszcie wolno z większą wagą konia puszczać, lecz na 
wyścigowej liście to powiększenie ogłoszonćm zostanie 
dla wiadomości zakładających się.

Do powyższych trzech biegów użyci będą żokcje.
C zw arty b ieg :

Konie jakiegobądź rodu i wieku pod właścicielami
(Herrcnreiten).

Meta: 1500 sążni.
Waga: najmniej 130 funtów wićd.
Nagroda pierwszego bonia: szpicruta honorowa 

i stawlta cała od wszystkich ltoni.
P i ą t y  M e g :

Po skończonych czterech biegach areno (die Rcnn- 
babn) otwartą będzie dla wszystkich koni, które £4 go
dzin naprzód podane były. Przy podawaniu opow ie
dzieć mają właściciele nagrodę, htórąby ebeieli posta
nowić , metę biegania i wagę z którą konie biegać bę
dą, oraz zapłacić od konia 2 zr. m. k. do kasy towa
rzystwa.

Dodaje s ię , żc konie podawane po 20tym czerwca , 
do czterech pierwszych biegów przyjęte nie będą, i ze 
stawka przy podawaniu konia złożona, nie będzie zwró
coną w przypadku gdyby koń został cofnięty.

Objaśnienia szczegółowe, tyczące się tak podawania 
koni jako i samychze wyścigów , wydział wkrótce do  
publicznej wiadomości poda.

Miejsca do placu fundatorom zapewnionego, będą pu
bliczności otwarte za opłatę 10 zr. m. h ., i przytem 
wydany będzie jeden bilet do pierwszych miejsc w  
loży.

Pierwsze miejsca w  trybunie za 2 zr. m. k., drogie za 
1 zr. m. k. sprzedawane będą.

Nakoniec towarzystwo oświadcza, ze jakkolwiek fun
dusze dotychczas złożone są wystarczające, wzywa prze
cie miłośników koni krajowych do współdziałania w 
użytecznym zaw odzie, i spodziewa się , ze nieobecni 
obywatele, do których wydział dla krótkości czasu i od
ległości miejsca, zaprosin dotąd przesłać nie m ógł, ra
czą do sekretarza Towarzystwa w .p. K a j e t a n a  B a- 
r ą c z a  mieszkającego we Lwowie w domu pod nrernl 
177 2}4 przesiać franko piśmienną deklaraćyję przystą
pienia. —  Ogłasza się zarazem, fe  każden z członków 
zobowiązał się corocznie przez lat trzy 100 zr. m. k- 
przesłać do kasy Towarzystwa przed dniem lOtym 
czerwca r. 1843.

Lista trzydziestu dotychczasowych fundatorów, nic- 
bawnie drukiem wydaną zostanie; imiona zaś osób pó
źniej się zgłaszających, podane będą do wiadomości 
powszechućj do i5go stycznia 1843 r. ,

Wydział stanowią:
W ładysław  książę Snnguszko.
Kajetan hrabio Lewicki.
Seweryn hrabia Droliojowski.
Antoni Mysłowski. '
Józef Zawadzki.

Książę Edward Lichtenstein c, k. pułkownik.^*6"  
Władysław hrabia Rozwadowski. C '* ^ !iL 8C
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@ i n  23crein  b er  © u fS B ep g er  a u 8  b e n  6 P fi# e n  unb w e p fi*  
# e n  K rcifen  © a f i j ie n 8  B ep im m te  c in e n  S tc n n fo n b  ju m  Ś5e» 
g u fe  b e t  G in fiig r u n g  beś
^ f c r b c ^ S c t t i c i u i c n ó  i w  S c w t b c t g  m u  i .  

3 u X t »  e tw e S  je & e i t
©et 2fu8f#ug biefeS 23ereine8 Briugt giemif jut aPgemei* 

tlen UEBiffenfĄaft bie Ąauptpunfte be8 2Bettrennen8, um be* 
ren JBefiattigung bie goge f. f. SanbeSrcgterung gebetgen 
werben wirb. ,

©rei SBetfrennen fir.b Bepimmt fiit Pferbe, wef#e ut 
©alijien geBoren, mor ii bet fte mit eir.em Batgniffe terfegen 
fepn muffen. ©iefe8 3 eugnijj mug ton bcm 3 fi#ter, bet 
wcf#cm baS spfeib geBoren, auSgepefft, unb ten jmei Gi= 
gentgiimern Ianbtdffid;er Girtcr, wetdie beffen ©eBurt fennen, 
mit Unterfdjriff unb ©iegef Bepattig; fepn. SSeim Ginf#rei= 
Ben bc8 PferbeS jum ©etfrennen fot! biefcS 3eugnig bcm 
2lu8fd;uge torgewiefen werben.

@8 Pegt Scbermanu frei feine Pferbe junt TOeftrennen 
einfd;rieben ju faffen; and) werben a tle £>crrcn ©runbeigen* 
fgumer erfu#t, mit fo tief spfcrbeu cle nur mogli# ijł, ju 
erf#ienen, um biefe fOr bie ir '.(dnbifd;e Pfcrbcju#t fo rrut>= 
li#e Ginfugnmg, auf beren ©riinbung ber 23erein weber 
jfopen no# CERfi&c f#onfe, ju tergerrli#en.

Śur jebeS Pferb, bab jum SSeftrennen jugeraffen witb, 
s<#(t beffen Gigcnfgumer einc mńgiae Ginfage son 20 |f. <3. 
SA. unb 2 ff. (3. TO- fur bie Stennfaffe.

3 ih  S a g r e  1 8 4 3  w erb en  b ie  P fe r b e  m n  n a cg p cgen be  
p r e i f e  w ettren n en .

C & ftfte S  S H e n i t e u :
( a f t i f f e n ,  2 3 a f (a # e n  u n b  § e n g j l e  im  3 a g < i 3 3 9  in  © a t u  

jien geBoren.
©ie Stennbagn i i i  600 btiaftcr tang. ■
S i« ©ewi#t be6 SleiterS fammf ©attei unb ©cf#ivr 110

TOiener Pfunb.
f i c n g P e  tra gen  u m  3  P f u n b  m e g r . -
© e r  ptci$ fur boś ecfte pferb ift 500 ff. G- ,TO -/ 

unb e itt  f i l b e t n e r  S S e c^ e r .
„  f u r  b a S  j w e i t c  P f e r b  i f t  b i e  £ a ( f £ c  b e r

g a n j c n  G i n f a g e  fiir  atte j u  b iefem  S ien n eti 
ju g e fa ffe n e  P fe r b e .

J 3 i v c i t e S  S ł c i t n c n :
©futfen, TOaffa#en unb -&engfle im Sagre 1838 in ©alt 

sieit geBoren.
©ie SicmiOagn ifł 1200 Kfafter fang.
© a 8  © e w i # t  ift 1 1 5  S B ie n . P f u n b ;  f u r £ e n g j r e  118  Sffiicn. 

P fu n b .
© e r  p r e i ś  f u r  b a $  e r ft e  P f e r b  i f i  4 0 0  p .  G .  S B ,

„  f i i r  b a d  j w e i t e  P f e r b  i f t  b te  J p ć i l f t e  b e r
ganjen Ginfage fur affe ju -biefem Stemtcn 
jugeienene pferbe.

® r t f f c §  :
© t u f f e n ,  S3Mla#e;i unb Jpengife wie aft irnrner, in ©a(i= 

tien geBoren.
©ie SlennBafm i|f 1500 tfaffer fang.
© a S  © e w i # t  i j l  f i ir  ^ ja g r ig e  tp ferbe  100 f f f i ie n . P f u n b ,  

n tt ;/ fł- Sjabrige n 110 #/
FF FF * n FF ftere f f  115 ff ff

£)er Prei3 fiir baś erfłe Pferb ift 400 ff. G. 9)?.,
11 fur ba$ jweite pferb ift bic Jpaffte ber

g a n j e n  G i n f a g e  fo r  affe j u  b ie fem  D tennen 
ja g e fa ffe n e  P fe r b e .

^ e t tg f le  w ic  bei ben  oB gena nn ten  9tennen  m uffen  a u #  Bei) 
b ie fem  u m  3  P fu i ib  m eb r  tra g e n . @ 8  ftefjt a u #  frei b a 8  p f e r b  
m it  e in em  g r o g e te n  © e w i # f e  ju  t c f a f l e n ,  aBer bieftS  TOet)r= 
g e w i # t  w irb  a u f  b er  S fe n n fijfe  ju r  S53i|fenfd;aft b er  2Betten* 
ben  a n g e fu n b ig t .

O B ig e  bre i S ten n en  w erb en  b u r #  S fe it fn e # te  g e r iffe n .
S S t c r f c o  d t c n n e n :

@ i n  § e r re n r e ife n  a u f  P fe r b e n  w effen  irnrner 3IIfer8 u n b  2 f6» 
jfa m m im g .

© i e  S ienn B afm  ifł 1 5 0 0  S fa fte r  fa ng  
© a S  © e w i # t  w e n ig fle n 8  1 3 0  S B ie n . P fu n b .
S Z e r  p r c i S  f i i r  b a 5  e r ft e  p f e r b  i f t :  e in e  G f ; r e n r c i t *  

p e i t fe ^ e  u n b  b ie  g a n j e  G i n f a g e  f i i r  a f f e  p f e r b e .
$iemtc « :

9 t a #  S J ecn b ig u n g  biefer t ie r  S !Beftvennen w irb  bie S fe iin »  
Bafm fiir  a ffe  p f e r b e ,  w e t # e  24 © tu iib e n  t o r t je r  angem ef=  
bet w u r b e n , g eó ffn et. 23ei b er  ttn m e fb u n g  biefer P fe r b e  
m tiffen  beren © ig c n # u m e r  ben  P r e i 8 ,  w e (# c n  fte B ejfim m en 
w o l ie n ,  b ie fia n g e  t e r  S tennO afjn  u n b  b a 8  @ e w i # f ,  m it  w e t  
d ) « n  bie P fe r b e  6cfa ftet w e r b e n , angeBetr, unb ju g r e i#  2  
ff . G . T O . fiir  jebeS P fe r b  in ber S fc n n fa ffe  ertegen .

-  P f e r b e ,  w e l # e  n a #  bem  20. S u iu ;  a n g e m e lb e f w e r b e n , 
w erb en  ju  ben  t ie r  e tflcn  T Settrennen  n id jt  ju g e la ^ e n ;  a u #  
m u g  bie G in fa g e  g l e i #  Beim  G in f# r e i6 e n  B ejagtt w e r b e n , 
w e t # e ,  fa tw  fca-3 a iigem elbefe  P fe r b  Beim  S ten n en  ju fa fltg  
n i # t  e r f# e in e n  J o f t fe ,  n id ;t  n iegr ju rtie fcrfe(jt  w e rb e n  w irb .

Ś fa g e re  G r fiiu te ru n g e n  fo w o g l  in -8 3 e fre fT  t e r  2 fn m elb u n g  
b e r  P f e r b e ,  a (8  a u #  be8  S B e ffrcn n e n S  fefb|t w ir b  ber 2fuS* 
ftBug im  ff i t r je n  ju r  o p e n tlid je n  2 E ip c n f# a ft  b e fa n n t  geb en .

© i e  fu r  b ie  © r i in b e r  B ejlim inten P f d g e  w erb en  b em  P u =  
b fih tra  u m  10 p . 6 . STO. g cO ffn et , u n b  ju g t e i #  eine G in *  
tritts fa rte  in  b ic  erp en  p f ć ig c  ber C oge gegeb en .

© i e  erflen  P f a g e  a u f  ber S riB u n e  w erb en  ju  2  p .  G .  T O ., 
b ie  jw etren  ju  1 p . G .  T O . t e r la u f t .

G n b f i # ,  w iern o !#  ber BiSfierige f f o n b  g in r e i# e n b  t f ł , fa* 
bet b o #  ber aSerein b ie  f i ie b g a te r  in n (a n b if# e r  P fe r b e  ju r  
T O ifw irfu ttg  Bei biefer m "# lid ;cn  S n p i t u t io n ,  un b f jo p t ,  b a g  
b ie  abw efenb en  fo e t ie n  © u te re ig e n tg u m e r , w e (# e  ber 2tu8-= 
f # u g  w eg en  f i i r j e  b e r  S e i t  un b G n tfe rn u n g  be8  £ ) r f e 8  6 i8  
n tm  n o d ; n i # t  e in g e fa b en  g a f ,  S g r e  f # r i f t l i# e  a3eiiritt6=G r* 
I fd r u n g  a n  ben © e fr e t a r  be8 33ereine8  .p e rn t  K a je ta n  -v. 
I J e r ą c i  s u b  K r o .  1 7 7  2J4 in  SeinB erg w o g n g a ft  p o r to fre i j u  
uB erfcnben Befie6cn w erb en . —  S u g f e i #  w irb  b e fa n n t  gem acgt 
b a g  jebeS 93 ere in8m itg (ieb  p #  te rp P id )te fe  b u r #  b re i 3 a & te 
ju  100 p .  G .  T O . jd g r f i #  a n  b ie  .ftc ffe  be8  23ereinc8 t o r  
b e m  10 . 3 u n ę  1 8 4 3  ju  er fegen .
- £>i £ i  b er  6i6gerigen  3 0  © r i in b e r  w ir b  n d # p e n 8  im  

© r  f e  c i-fcgc in en ;  b ie S ta m e n  ber fpeifer S3eitretfenben aBer 
w erben  6i8 15 . S d n n e r  1 8 4 3  ju r  B ffe n ffi# e n  !f f i iP e n f# a ft  
g e B r a # f ,

® f n  3 ( u 8 f ^ u g  B i lb e t i :
S B fab iS fa ug  ^ d r p  S a n g u s z h o .
K a je ta n  © r a f  Lewicki.
© e t e r in  © r a f  U r o b o jo w s k i .
2 ln to n  I t f y s ł ę w s k i .
S o fe p g  Z a w a d z k i .
® u r p  G b u a r b  L i c h t e n s t e in  f .  f .  © B r ip . l  © t e w a r b 3  b e 3  
S B la b ió fa u S  © r a f  R o z w a d o w s k i .  f  S B f t t r e n n e n S .


